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[b.m.d.] 

 

W tej samej sprawie, co przysięga senatorska powyżej. 

 

 

k. 145 
 

Dalsza część diariusza. 18 października dyskutowano sprawę uwolnienia więźniów po podpisaniu 

traktatu. Przywołano kolejne krzywdy doznane ze strony wojsk saskich, prosząc feldmarszałka 

Flemminga o satysfakcję. Następnie prośba konfederatów, aby król nie obdarzał łaską osób 

występujących przeciwko Rzeczpospolitej, oraz o zwrot chłopów wcielonych do armii saskiej i 

wynagrodzenie ludzi sprzedanych do służby saskiej. Feldmarszałek Flemming odpowiedział, że nie 

słyszał o przypadkach ich sprzedawania.  

 

 

k. 145v. 
 

Biskup kujawski odpowiedział, że nie można traktować ludzi lojalnych wobec króla jako wrogów 

ojczyzny. Żołnierze mogli się obawiać, że występując przeciwko wojskom saskim, mogliby się przyczynić 

do obalenia króla. Apelował, aby traktować ich po bratersku, bo król nie może ich odstąpić. Wojewoda 

podolski zaproponował, aby tę sprawę odłożyć do artykułu o amnestii. Co do zwerbowanych chłopów, 

król może ich włączyć w skład regimentów komputowych. Co do sprzedaży chłopów, biskup kujawski 

przyznał się do niewiedzy w tej sprawie. Poprosił jednak, aby ta kwestia nie tamowała obrad. Deputaci 

wojskowi zaprotestowali przeciw przyjmowaniu służących w wojskach saskich do armii 

Rzeczpospolitej.  

 

 

k. 146 
 

Prośba biskupa kujawskiego do deputatów wojskowych, aby nie przeszkadzali swoimi protestami w 

podpisaniu traktatu i ewakuacji wojsk saskich. Powrócono do punktu o skasowaniu regimentów, które 

walczyły u boku Sasów. Wojewoda podolski oskarżył te wojska o wszczęcie wojny domowej. Co do 

sprzedaży chłopów do armii saskiej, należy w przyszłości sporządzić w tej sprawie artykuł. Wojewoda 

podolski zaproponował również odłożyć sprawę regimentów do amnestii. Postanowiono przejść do 

punktu o osobach, które konfederaci ogłosili wrogami.  



 

 

k. 146v. 
 

Starosta bełzki stwierdził, że adherenci szwedzcy zostali objęci sejmową amnestią, nie mogą zatem być 

sądzeni. Przedstawiciele strony królewskiej nawoływali do pojednania. Pretensje konfederatów o 

nadużycia wojenne ze strony wojewody chełmińskiego.  

 

 

k. 147 
 

Obrona przez biskupa kujawskiego wojewody chełmińskiego jako wiernego stronnika króla. Nawoływał 

do przyjęcia amnestii, jedynego rozsądnego środka dla utwierdzenia pokoju. Starosta bełzki w 

odpowiedzi oskarżył wojewodę chełmińskiego o próby wprowadzenia rządów absolutnych. Wziął go 

ponownie w obronę biskup kujawski, przekonując, że tamten działał jedynie z intencją przywrócenia 

dawnych praw. Przyrównał jego działania do zasług Stefana Czarnieckiego.  

 

 

k. 147v. 
 

Starosta bełzki wyraził przekonanie, że konfederacja reprezentuje Rzeczpospolitą, tym samym ona 

decyduje, komu należy się nagroda za zasługi. Biskup kujawski przypomniał, że uzurpowanie sobie 

przez konfederację reprezentowania stanowiska całej Rzeczpospolitej zostało już oprotestowane 

podczas obrad w Lublinie. Wielkopolanie wyliczyli kolejne krzywdy doznane przez wojska strony 

królewskiej. Dalsza część dyskusji w tej kwestii, szczególnie wokół oceny działalności wojewody 

chełmińskiego.  

 

 

k. 148 
 

Odroczono sesję do poniedziałku. 19 października czytano punkt siedemnasty dotyczący żup. 

Plenipotenci królewscy domagali się powołania komisji na przyszłym sejmie w sprawie żup, na co 

zgodzili się delegaci konfederacji. Konfederaci, przy omawianiu kolejnego punktu, domagali się zwrotu 

Lubomirskim szybu Kunegunda. Biskup kujawski odpowiedział, że Lubomirscy naruszali granicę 

wydobycia soli we własnym szybie kosztem królewskiego. Zgodzono się na powołanie przez króla 

komisji w tej sprawie. Następnie omawiano punkt dwudziesty dotyczący uznania przez króla zasług 

marszałka konfederacji oraz wynagrodzenia poniesionych przez niego kosztów na działalność 

publiczną. Delegaci królewscy zapewnili o łasce królewskiej względem marszałka. Kolejny punkt 



dotyczył wynagrodzenia zasług wojskowych, na co strona królewska wyraziła podobne zdanie, jak w 

przypadku marszałka konfederacji.  

 

 

k. 148v. 
 

Przywołano punkt dwudziesty drugi dotyczący wakansów, szybko przechodząc do kolejnego, 

dotyczącego osób, które zostały zwolnione od kontrybucji na rzecz wojsk saskich. Konfederaci 

domagali się spisu tych osób. Biskup kujawski prosił, aby nie porównywać unikających podatków 

ustanowionych przez sejm, co uznał za karygodne, do tych, którzy unikali kontrybucji. Prosił, aby 

pominąć tę sprawę. Dalej dyskusja rozgorzała wokół punktu dwudziestego piątego, dotyczącego dóbr 

neuburskich.  

 

 

k. 149 
 

Biskup kujawski wyraził gotowość królewską do przekazania dóbr neuburskich księżniczce, polecił 

Litwinom przygotować stosowny projekt konstytucji sejmowej w tej sprawie. Odnośnie do punktu 

dwudziestego szóstego, który dotyczył zwrotu długu Jakubowi Sobieskiemu przez króla, biskup 

kujawski zalecił zwrócenie się w tej sprawie prywatnie do króla i pominięcie tej kwestii w traktacie. 

Strona konfederacka dowodziła, że traktat powinien zawierać gwarancje bezpieczeństwa dla 

spadkobierców Jana III. Biskup kujawski oskarżył Sobieskich o spiskowanie przeciw Augustowi II, więc 

gwarancje powinna złożyć i tamta strona. Odnośnie do punktu dwudziestego siódmego, dotyczącego 

dóbr Leszczyńskich, zapowiedziano powołanie komisji. Punkt dwudziesty ósmy dotyczy oddania 

podatków zabranych przez gen. Fryderyka Wilhelma Seidlitza. Odpowiedź za strony królewskiej, że 

zostały one spożytkowane na umocnienie Poznania.  

 

 

k. 149v. 
 

Zakończono omawianie punktów od konfederacji. Odnośnie do punktów od wojska biskup kujawski 

zapewnił o dobrej woli króla do zadośćuczynienia im. Poprosił o możliwość wydania na nie odpowiedzi 

na piśmie. Obiecał regularne opłacanie żołnierzy. Prośba, aby uspokoić wzburzone nastroje w wojsku 

litewskim. Wojewoda podolski zobowiązał się przekazać tę prośbę marszałkowi konfederacji.  

 

 

k. 150 
 



Dalsza część diariusza, 20 października. Deputaci królewscy złożyli na piśmie swoją odpowiedź na 

punkty plenipotentów królewskich ułożone w Lublinie. Deputaci królewscy poprosili o możliwość 

dłuższego zastanowienia się nad nimi. Postanowiono przejść do punktów od wojska, m.in. odnośnie do 

zachowania szarż oficerskich po reorganizacji wojska.  

 

 

k. 150v. 
 

Dalsza część dyskusji nad punktami od wojska, głównie w kwestii wynagrodzenia za służbę.  

 

 

k. 151 
 

Dalsza część dyskusji nad punktami od wojska, głównie w kwestii tarć między polskimi a 

cudzoziemskimi oficerami. Wojsko zwróciło się również z prośbą do mediatora o wypłatę pieniędzy 

obiecanych przez cara za sojusz. Ich stanowisko poparł wojewoda podolski.  

 

 

k. 151v. 
 

Dołgoruki obiecał napisać do cara w sprawie pieniędzy obiecanych wojsku Rzeczpospolitej. Biskup 

kujawski wyraził wątpliwości odnośnie do wypłaty tych funduszów, gdyż Polska nie wystawiła żądanej 

przez niego ilości wojska. Stwierdził, że ta kwestia należy raczej do przyszłego traktatu pokojowego ze 

Szwedami.  

 
































